
X X X  rocznica zwycięstwa nad faszyzmem

Szanowni Towarzysze!

Zgromadziła nas dzisiaj spraw a doniosła m oralnie i społecznie oraz 
ważna naukowo. Zwycięstwo nad hitlerow ską Rzeszą Niemiecką, osiąg­
n ięte  przed trzydziestu laty  po dw u tysiącach dni krw aw ych zmagań, 
należy do tych  w ydarzeń w  historii, k tó re  m ają przełom owe znacze­
nie dla przyszłości. K ształt dzisiejszego św iata został w  w ielkim  stop­
niu określony przez to  zwycięstwo. Refleksja naukowa nad drugą w oj­
ną światową, jej genezą i przebiegiem, nad polskim  w niej udziałem , 
nad  czynnikami, k tóre zdecydowały o zwycięstwie, nad  treścią poko­
ju powojennego — dla wielu jeszcze generacji pozostanie zadaniem  
ważnym. Dla naszego pokolenia oznacza to obowiązek sięgania do pod­
stawowych źródeł naszej współczesności i wzbogacania głównych ka­
nonów myśli politycznej naszego narodu.

W śród spraw , k tó re  przedm iotem  tak iej refleksji być pow inny, 
pragnę zwrócić uwagę na kilka, k tó re  w ydają się szczególnie ważne 
naukowo i politycznie.

W iele cech charakterystycznych m iała druga wojna światowa. By­
ła najw iększą i najbardziej krw aw ą ze w szystkich wojen w dzie­
jach. Zawisło w  niej nad ludzkością szczególnie groźne niebezpieczeń­
stwo. H itleryzm  zrodzony z klasowej isto ty  monopolistycznego kapi­
talizm u w  skoncentrowanej; form ie zadem onstrow ał w szystkie an ty- 
hum anistyczne, antydem okratyczne, ludobójcze cechy im perializm u. 
P o  antyhitlerow skiej stron ie  barykady w te j w ojnie w alczyły państw a 
o różnych ustro jach społecznych. W ielka koalicja antyhitlerow ska sta­
nowiła dobitne świadectwo polityczne możliwości współdziałania pań­
stw a socjalistycznego i państw  kapitalistycznych. To ważne doświad­
czenie ma znaczenie nieprzem ijające.

N ajw ażniejszym  wszakże faktem , najdonioślejszą cechą drugiej, 
w ojny św iatow ej jest i pozostanie to, że o zwycięstwie zadecydował 
socjalizm, Socjalistyczny Związek Radziecki, bohaterstw o żołnierza 
A rm ii Czerwonej, m istrzostwo jej dowódców, ofiarne m ęstw o całego 
narodu radzieckiego. P raw dę o tym , k to  niósł narodom  wyzwolenie, 
jakie siły społeczne uratow ały  ludzkość od b runatnej tyranii, trzeba 
sta le  pogłębiać, upowszechniać i bronić jej przed fałszerzam i historii. 
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Je s t  to  bowiem praw da fundam entalna. Dotyczy naczelnych ideowych 
i m oralnych w artości naszych czasów.

Rządy w ielu państw  kapitalistycznych, późniejszych ofiar i prze­
ciwników Rzeszy hitlerow skiej, przez długi czas tolerow ały przygoto­
w ania do agresji. Czasem im w ręcz sprzyjały, z głupoty, z krótko­
wzrocznego wyrachowania, ze ślepego antykom unizm u. Rządy, a właś­
ciwie całe w arstw y kierownicze państw  kapitalistycznych, nie potrafiły  
przygotować swych narodów i państw  na m iarę dziejowej potrzeby 
— ani m ilitarnie, ani politycznie. Również w  toku  w ojny nie 
raz  i nie dw a w ykazyw ały zgubne kunktatorstw o, chwiejność, m ało­
duszny egoizm, klasową ograniczoność. A równocześnie ·— im bardziej 
srożył się agresor, tym  potężniej rósł w  siły ludowy n u rt walki i oporu.

Dzięki tem u, że o zwycięstwie nad hitleryzm em  zdecydował m ilita r­
n y  i polityczny w ysiłek ZSRR, a k lim at ruchu oporu określiły m asy 
ludow e — zwycięstwo to  przyniosło tak  doniosłe konsekwencje, owo­
cowało głębokimi zm ianam i w  układzie sił, pow staniem  wspólnoty 
socjalistycznej, trzydziestoletnim  okresem  pokoju w  Europie, nowym  
k ierunkiem  rozw oju świata.

W szystkie te  cechy w ydarzeń sprzed la t  trzydziestu ze szczególną 
w yrazistością zam anifestow ały się w  losie narodu polskiego. S tanął 
on w  te j w ojnie wobec najw iększego zagrożenia. Wzniósł się na n a j­
wyższe szczyty bohaterstw a. Poniósł ogromne ofiary. Ale też doko­
nał przełom owej reorien tacji politycznej i wyszedł na nową socjali­
styczną drogę rozwoju. Od września 1939 roku, kiedy to  opór zbrojny 
Polski położył tam ę pokojowym  podbojom H itlera, aż do zwycięskiego 
finału  w  Berlinie, kiedy Obok arm ii radzieckiej swoje sztandary  do 
ostatecznego zwycięstwa niósł żołnierz polski, naród nasz nie złożył 
broni. W alczył na wszystkich fron tach  i w  podziemiu. Staw iał czynny 
i b ierny  opór.

H istoriografia nasza wydobyw a pieczołowicie, a naród otacza czcią 
każdy czyn bohaterski i każdą ofiarę poniesioną dla ojczyzny w róż­
nych form acjach, pod różnym i sztandaram i, na w szystkich frontach  
drugiej w ojny światow ej. Są te  czyny źródłem wartości m oralnych, 
n ieprzem ijających i ważnych. O tym  jednakże, że ofiarność i bohater­
stw o narodu owocowały udziałem  w zwycięstwie oraz rzeczywistym  
odrodzeniem  Polski, zadecydowała lewica, zadecydowali kom uniści pol­
scy, ich w alka w  k ra ju  i za granicą. Zadecydowała ich polityka sojuszu 
i  przyjaźni ze Związkiem Radzieckim, polityka bezkompromisowej 
w alki z okupantem  i dem okratycznej odnowy życia politycznego i spo­
łecznego w  wyzwolonym k ra ju . W szystkie inne siły  polityczne, za­
równo wielkie ugrupow ania burżuazji polskiej, jak  współdziałająca z 
nim i praw ica PPS  i ruchu  ludowego nie zdobyły się na rzeczywistą
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alternatyw ę wobec reakcyjnej i krótkowzrocznej polityki sanacji, któ­
ra  doprowadziła do wrześniowej katastrofy. Tendencje w ykazujące 
pewne zrozum ienie dla interesów  narodu, k tórych  w yrazem  było po­
rozum ienie Sikorskiego z ZSRR w lipcu 1941 roku, okazały się słabe 
i rychło zostały zdominowane przez tradycyjny  antykom unizm . Obóz 
londyński odrzucił propozycję utw orzenia fron tu  narodow ego z Pol­
ską P artią  Robotniczą, zaostrzył antyradziecki kurs staw iając na roz­
łam  koalicji antyhitlerow skiej. Pow stało realne niebezpieczeństwo po­
litycznego zaprzepaszczenia polskiego w ysiłku wojennego na m argi­
nesowych frontach lub w  politycznych aw anturach  w rodzaju akcji 
„B urza”. Polityka PPR  i Związku Patrio tów  Polski, czyn zbrojny GL 
i AL oraz A rm ii Polskiej w  ZSRR określiły inny kurs. Rezultatem, 
tego kursu  był dem okratyczny Front Jedności Narodowej, w yodręb­
nienie się radykalnych nurtów  z PPS i SL, powstanie Polski Ludo­
wej, M anifest PKWN, wkład Ludowego W ojska Polskiego do kształtu  
zwycięstwa. Rezultatem  i dziełem lewicy był sojusz polsko-radziecki. 
Rodził się on i spraw dzał na polach bitew. Polsce przyniosła wolność 
arm ia radziecka. Je j potężne ofensywy i sojusznicze w sparcie Związ­
ku Radzieckiego ukształtow ały nową sytuację narodu polskiego.

Tak więc polityczny kurs lewicy legł u genezy Polski Ludowej, u 
genezy pow rotu na ziemie piastowskie, u genezy socjalistycznego 
rozwoju. W ydobywanie tych przełomowych społecznych i politycznych 
aspektów dziejów narodu jest dziś naszym  obowiązkiem, nie gwoli 
święcenia przew ag nad ówczesnymi przeciw nikam i politycznym i lewi­
cy, lecz po to, aby na doświadczeniach najtrudniejszego okresu historii 
budować i um acniać socjalistyczne wartości ideow o-m oralne i pogłę­
biać mądrość polityczną narodu.

Największą bowiem ideową zdobyczą ostatnich dziesięcioleci n a ­
szych dziejów, jak  określił to  towarzysz Edw ard G ierek w związku 
z trzydziestoleciem  W ojska Polskiego, jest patriotyzm  m ądry, socjali­
styczny, zespolony z internacjonalizm em , łączący miłość do ojczyzny 
z dojrzałym  rozum ieniem  jej potrzeb i interesów. Trium f tego patrio­
tyzm u przejaw ia się w  tym  także, iż właśnie na gruncie Polski Ludo­
wej i w pracy dla niej stopniowo jednoczyła się ogromna większość 
tych, k tórzy  z okupantem  walczyli niezależnie od. organizacji i kon­
cepcji politycznych.

Zwycięstwo m ajowe 1945 roku otworzyło nową kartę  dziejów 
Polski. Zapisały tę kartę  te  sam e siły i te  same wartości, k tóre współ­
tw orzyły zwycięstwo. Trzydziestolecie pokoju nie było łatwe. W yma­
gało ono ogromnych wysiłków, pokonania w ielu trudności, staw ienia 
czoła wielu przeciwnościom. Tym  cenniejsze są jego im ponujące osiąg­
nięcia, dzięki k tórym  kraj nasz stał się nowoczesnym państw em  socja­
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listycznym , uzyskał wysoką dynam ikę rozw oju w ew nętrznego i moc­
ne  oparcie w  socjalistycznej wspólnocie, w  sojuszu, przyjaźni i współ­
p racy  ze Związkiem  Radzieckim. Życiodajne znaczenie tego sojuszu 
dla Polski, dla rozw oju całej wspólnoty, dla pokoju w  Europie znala­
zło ostatnio szerokie oświetlenie w  związku z trzydziestoleciem  ukła­
du polsko-radzieckiego z kw ietnia 1945 roku.

Znaczenie refleksji naukow ej zarów no nad doświadczeniami d ru ­
giej w ojny światowej, jak  i w  powiązaniu z nią trzydziestolecia po­
koju, w ydaje się szczególnie ważne w konfrontacji z zadaniami, jakie 
dziś podejm ujem y, zadaniam i nowej fazy budowania socjalistycznej 
społeczności w  naszym  kraju . Program  te j fazy nakreślił VI Zjazd, 
którego uchw ały są pom yślnie i konsekw entnie w cielane w  życie. 
Równocześnie zostały uwieńczone powodzeniem w ieloletnie polityczne 
i dyplom atyczne wysiłki Związku Radzieckiego, Polski i całej wspól­
no ty  na rzecz utrw alenia w  Europie ładu polityczno-terytorialnego, 
ukształtow anego po drugiej wojnie św iatow ej i w  rezultacie zwycię­
stw a nad  hitleryzm em .

W chodzimy więc w now y etap rozwoju. W yrasta on jednakże z 
doświadczeń przebytej drogi, z doświadczeń drugiej w ojny i w ielkie­
go zwycięstwa, k tóre ją wieńczyło, z zobowiązań, jakie my, żywi, m a­
m y wobec poległych w walce o to  zwycięstwo, z dorobku całego trz y ­
dziestolecia. Rzetelna wiedza o tych  doświadczeniach i o tym  dorobku 
jes t partii i narodow i potrzebna jako ważny czynnik kształtow ania 
wizji przyszłości, a równocześnie jako fundam entalny składnik św ia­
domości w szystkich pokoleń Polaków. I tych, k tóre w w ojnie uczest­
niczyły, i tych, k tóre urodziły się już w  Polsce Ludowej.

Jestem  przekonany, że dzisiejsza Sesja zorganizowana wysiłkiem  
Wyższej Szkoły Nauk Społecznych przy KC PZPR, Insty tu tu  Historii 
PAN i W ojskowego Insty tu tu  Historycznego* przyczyni się do tego, 
aby — mówiąc słowami u chw ały  Biura Politycznego — historia znaj­
dowała potw ierdzenie w  teraźniejszości i była siłą napędową przysz­
łości. W. tym  przeświadczeniu życzę wam, Drodzy Towarzysze, po­
m yślnych obrad.

A ndrzej W erblan

* Sesj a odbyła się w  dniu 28 kw ietn ia 1975 r. (przyp. Red.).
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